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MONITOR
Na R. P. 1771.

Nro X C 1V.
Dnia 23. Liftopada*

R E S Z T A

N ie ieft tedy gniew duſzą dziel,które 
poświęciły wieki w pamięci ludz- 

kiey. Impet który ie rodzi,z zacnieyſzey 
daleko pochodzi p rzyczyny; Wiel­
kości to umyftu cala nale&y fie ich chwa­
ła, ona bohatyrom te duchy wſpaniale 

i ro z d a ie , które ich prowadzą z butą 
w pośrzod naywiękſzych niebefpie— 
czeńftw: Ona znakomitemi ich czyni 
przez porywcze ſzlachetnego gniewu 
wzrufzenia, na których widok cale 
drżą woyſka ; ona na koniec dokazy- 

; wać im każe z tak nieuftraſzonym ſer- 
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cem w pośrzod mieczów, kul, y po­
ci/ko w , iakby fię śmierć ich tykać 
nie śmiała.

Cnota nie potrzebuie wyftępku dla 
pobudki, y aby bydź walecznym lub 
odważnym, nie potrzeba bydz gnie- 
w li wy m. Se mir a mis gdy fwą przvT go- 
towalni głowę trefi, dowiaduie fię że 
fię Babijlon flołeczne iey miaito zbun­
towało, zuchwałość iey poddanych 
wzrufzyła wielkość w niey umy/łu,przy- 
fięga natychmiaft, że nie wprzód roz- 
pufzczone włofy wwęzet zbierze, aż 
rozpulłę zuchwałych ukarze bunto­
wników. Rzekniefz tu kto, że gniew 
więcey fię miefzał do tey fprawy iak 
męftwo tey Krolowey, która fie lękać 
fiebie kazała przez wielkość ſwey 
odwagi.

Porywczość ta fzlachetna, która \% 
z mieyſca na tych miaft rufzyła, nie 
była fkutkiem gniewu. Semiramii u- 
rodziła fię była cała do chwały, Terce 
iey wielkie nie tchnęło tylko upatry­
waniem okazyi do bitwy, aby zwy*»

ciężyć
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ciężyć. Idąc czy to przeciw ſwym pod­
danym,czy też nieprzyjaciołom, znay- 
dowała zawſze otwarte pole dla poka­
jania znakomitych ſwych czynów; 
dzielność ieft to właſnością duſż olo. 
bliwych, przeto ſkoro powzfeia wiado- 
dorność o buncie zuchwałym, gniew 
ſprawiedliwy y wielka polityka przy­
nagliły ią do prętkiego nader wyia- 
zdu; ſztukapanowania row.ney potrze** 
buie przezorności tak co co ukarania 
buntowników, iako tez codo  znieſienia 
nieprzyjaciół; y więcźe mowie będzie 
można, że tę tak piękną umyffu po­
rywczość gniewowi przypiſać należy; 
*a nie raczey mimo zdania Jryfto tekſi, 
wfpaniałym pobudkom heroiczney 
cnoty f

Sizuſznie mowi Seneka, że gniew ieft 
dowcipny w wynaydowaniu przyczyn 
na uſprawiedliwienie ſwey złości .Tak 
Pizo wyrokiem ſwego ſądu ftcazawſzy 
na śmierć iednego żołnierza, który ftę z 
WOyny wrócił bez towarzyfza, ponie­
waż zdawałofię iakoby był raczey od

niego

\
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niego zabitym niż od nieprżyiaciełaj 
gdy iuż miat dekret śmierci do wyko­
nania bydż przywiedziony, aliści: to- 
vvarzyfz,dlakcorego miat bydż ow żoł­
nierz ftraconym, nagle fi? ziawit, prze­
to Setnik, który miat roſkaz exekucyi 1 
fobie zlecany, kazał miecz katowi 
fchować, ktorego iuż blifki zamachod- 
iąć miat życie mniemanemu wino waycy

Pizo poftrzeglfzy Setnika y dwóch 
żołnierzy ku fobie idących, tak fię po- 
ftępkiem tey ſprawy obraził, acz ona 
nie miała nic nie fiu ſznego, że natych- 
miaft ſkoczyt iak oparzony z fądowe- 
go ftolca, wyrwał z prętami berdyfz*^ 
z rąk Ceklarzowi, ſzaty na fobie wła- 
fne podrapał, tak iakby zgwałcono 
przez główny iaki wyftępek powagę 
Ridzteckiey iego doftoyności,y zapal- 
czywością uniefiony zawołał: wfzyfcy 
trzey razem poginiecie. Ty (  rzekł do- 
pierwfzego, )  żeś iuż wyrokiem był na

* fnſccs po łacſ. znaki n a y w v ſ’fzey godno=c* 
w Rzymie, !<fore noſili przed Konſulami Cekla- 
lz e , p o ia c . lictores.

śmierć
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śmierć fkazany. T y  ſ  obrociwfzy fię do 
drugiego )  żeś byi przyczyna wydane­
go na śmierć wy roku. Ty zaś Setniku, żeś 
nie byi poliuſzny rozkazom ſwego Wo­
dza. Y tak,przydaieSeneka, iako gniew’ 
niechce nad fobą znać nigdy pana, lecz 
zT ślepotą zapalczywości ſwey idzie, 
niczego fię taknie lękając iak obecno­
ści prawdy, która częftokroć przyby­
wa na zwojowanie iego złości; Pizo  
znalazł ſpolbb zrobić trzech wino- 
waycow z trzech łudzi niewinnych, któ­
rych niegodziwcy ſwey zajadłości ſa- 
kryfikował.

Gniew zhańbił Katona {ław? w o* 
ftatniey akcyi iego życia, nie mógł on 
zwycięltw znieść Cezarowych, y jakoby 
mu niedoſyć byłona tym ſzaleńſtwie, w 
które go powodzenie oręża Rzymian- 
na tego wprawiło, tak łię okrutnym 
gniewem na fiebie oburzył, że po za­
daniu śmiertelnego fobie razu, gdy 
mu zawiązano ranę, oderwał to wfzy- 
ftko, co lekarze pzywinęli, y właſnych 
rąk użył do otwarcia fobie rany, aby

ſpośpie-
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Z pośpiechem więkfzym przyfłużyt fię 
wzruſzoney w fobie zapalczvwości, któ­
ra go z życiem wraz opuściła.

Matyafz Korwin Kroi Węgierſki, wa­
lem był Chrześcian przeciw Turkom, 
odnioft nie iedno z nich krwawe zwy- 
cięilwos atoli ten który zwyciężać 11- 
miał woienne narody, gniewu fwoie- 
go zwyciężyć nie potrafił, ktorego 
zapalczywościcak fię zapamiętale razu 
iednego był oddał, gdy mu tam figi 
ktoś ziadt, że z tey przyczyny a popie- 
xyą ruſzóny, w Wiedniu nagle umarł- 

Darmo Sektarze AnjftotcteJa, nau- 
trzymanie ſwego mniemania, przywo­
dzić zechcą przykłady gniewu, które 
nam Pifmo §. podaie ,* wiem ia co Li­
tera Pąńfka mowi: że Mcitcithias co tyl­
ko poftrzegł żyda, który był przyfzedł 
ofiary czynić na ołtarzu, z ro ſkazuA - 
tyocha króla wyftawionym, takim ^był 
zdięty gniewem na tę obrzydliwość, 
iż lędziwiej nawet iego, że tu wyra­
zów TextuS. zażyię, rozgorzały na to 
zapałczywością; tak dalece żeſię rzu­

cił
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cii na onego bezbożnika; który fie wa­
ży! innemu Bogu , nie Jzraelflriemu 
cześć wyrządzać, y że śmierć mu za- 
dawſzy iako też Miiriftrowi króla, oba­
li! potym ten ołtarzſwiętokradżkj.

Ale to nie by! gniew poprawdzie, 
który wzrufzyi ftarozakonnego Boha- 
tyra, lecz gorliwość, którą go Bog nat­
chnął; gniew ieft porywczy y niero- 
zmyślny, y działa bez uwagi, atoli fpra- 
wa pobożnego tego Mahabeyczyka nie 
była taką. Poftuchaymy krotko, co on 
wprzód do ludu całego mówił:

„ Gdyby (  prawi ) wſzyftkie naro- 
„ rody świata poftufznemi bydz mia- 
„ ły Antyochowl w bezbożności, którą 
, ,  wyciąga przeciw Temu, który ieft 
„ Stworcąnieba y ziemie; tedy ani ia, 
„  ani dziatki moie, ani bracia moi, nie- 
„ odftąpią tey nigdy religii, którą nam 
„ Oycowie nafi zoftawili: religii, która 
„ ieft poświęconą y nienaruſzoną.

Matathias przeftąpił prawa Boſkie y 
ludzkie, które zaboyftwa zakazuią:a- 
toli ten, który czynił obrzydliwość

podo-
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podobną oney wfpomnionego żyda, 
powinien był bydf tychże praw ofiarą; 
y ten wielki łługa Boży, wyznaczony 
byi od nieba, aby bytfprawcą tey ofiary.

A tak gniew nie byi mu pobudką 
do tey akcyj, którą wykonał, wezwa- 
wfzy wprzód Boga w ſercu ſwoim, a 
zatym ta fprawa z rozmyftem y uwa­
gą była uczyniona, za powodem mę- 
żney o zakon Boſkigorliwcśći.

Gniew nie był pobudką P/meeſowi, 
kiedy zabił onego Izraelczyka a ) który 
cieleśnie grzefzył z Madyanitką b )  w- 
oczach Moytejza y ludu: ani w Elia'-

J zu  dokazyw ał, gdy ten Prorok o- 
gień z nieba na tych ściągał, którzy 
byli przeciw niemu poftani od króla 
Ochozyaſza: iako też nie dał mocy J u ­
dycie, aby tryumfował w niey ^zraet 
przez śmierć Boloferneſa: ale to iedy- 
n ie  gorliwość była o chwał?'Boga za- j 
Bępow, y natchnienie z nieba pocho* 
dzące.

( a, Zambii* b* ) Grabi. Num. 45. v6g.


